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WrapomoŚści KRAJOWE: 
Wilno — 

CzsaRskx Uniwersytet tuteyszy nową poniósł 
stratę przez śmierć jednego z naydawnieyszych i 
wysłużonego professora. Umieszczamy krótką wia 
domość o jego Życiu. 

Ferdynand Spitznagel , filozofii i medycy- 
ny doktor, redca stanu, professor wysłużony, czło+' 
nek lowarzystw , Cesanśkireo medycznego wileń- 


4 skiego i moskiewskiego badaczów natury, rodem 


był z Austryi. Po skończeniu nauk w uniwersy= 
tetach niemieckich, stopień doktora medycyny o- 
trzymawszy-w uniwersytecie wiedeńskim, od rządu 


| krajowego przeznaczony został na doktora cyrkuło- 


wego, skąd poźniey wezwany był do uniwersytetu 


wileńskiego na professora historyi panay w 
roku 1791, a w 1890 przeniesiony na kate- 


drę terapii. W roku 1803, kiedy uńiwersytet nowe 
otrzymał urządzenie , został professorem materyi 
medyczney i toxykologii. Wybrany na dziekana 
w r. 1807, urząd ten, podług ustaw przez lat trzy 
sprawował ,a poźniey dwakroć przez zastępstwo 


$ od r. 1812 września 1, do 1 marca 1815, i w 1820 


od 16 lutego do 20 października. Prócz obowiązków 
professora zaymował się dozorem szpitałów woy 


| skowych w r. 1807 i 1808; obrany na prezydenta 


ZARA 


w komitecie postrzeżeń uczonych w wydziale uni- 
wersyłełu, ną sprawowaniu którego obowiązku, 
przebył od r. 1816 lipca 1, aż do śmierci. Nadto 


3 niejednokrotnie w ciągu służby, wysyłany był od 


rządu ma prowincye w czasie 'chorób epidemicz- 
nych, między ludźmi panujących, jako też w cza- 
sie zarazy bydła. 

Zasługi i gorliwe sprawowanie obowiązków 
Monk dla niego naywyższe MoNaRsze względy, 
nagrody szczególne i rangi: w r. 1808 udarowany był 


M vierścieniem brylantowym, w 1812 mianowany rad- 
af : 


cą kollegialnym, a w 12816 radcą stanu; 'w 1820 0- 
trzymał tytuł professora wysłużonego z pensyą do- 
żywotnią; w r. 1825 mianowany kawalerem or- 


4 deru ś. Anny 2 klassy. 


Za przybyciem do Wilna pracował nad upo- 


W rządkowaniem uniwersyteckiego gabineiu historyi 


i biegły w botanice. 


naturalney i ułożeniem systematycznego katalogu, 


| za którąto pracę, od Króla Polskiego udarowany 
$ był złotym medalem, maerentibus. ę 


Umarł d. 50 kwietnia r. t. o godzinie 10 wie- 
czorem , po ciężkiey a niedługo trwającey choro- 
bie, mając wieku lat 6g. 

` Był ś. p. Spitznagiel gruntowney i obszerney 


M nauki nie tylko w medycynie , ale też w językach 


s r i oryentalnych , we wszystkich kró- 
lewstwach historyi naturalney, szczególniey zaś 
Lecz naypięknieyszą 0zdo- 


J bą Życia jego, był charakter łagodny, w obco- 


waniu przyjemny umysł i wesoły; w pożyciu to- 


| warzyskićni i familiyaćm, kochany i szanowany po- 


eż: 1 


wszechnie; troskliwy o los dzieci, za gruntowną i 


| paiet bec. zasadę całego ich życia uważając do- 
) 


bre wychowanie i naukę, sam ciągle ich dozorem 
i doskonaleniem trudnić się nie przestawał, chociaż 


j dobrze wybranych miał dozżórców!i nauczycieli: 


a lubo o zostawienin dla nich majątku pamiętał, 


| jednak pracę i zasłngę za główny obowiązek oby- 


watelstwa uważając, starszego Z synów, w insty- 
tucie oryentalnym przy ministerynm państwa spraw 
zagranicznych , dla nabycia usposobienia i potym 


RJ 
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; 
służby „umieścić postarał się. 
mawiający w każdym względzie pomocy , więcey 
zdawał się pamiętać na to, żeby na wezwanie dru- 
gich być gotowym, jak na osohiste użycie owo- 
ców swey pracy i talentu. 


DUczynny i nièod- 


$ 


tą 


Ubóstwo wszelkiey $ 


klassy miało go: za swego dobroczyńcę. Sam wi- $3 
dok jego konduktu świadczył o tém dla niego u- % 


Życia. 


szanowaniu i wdzięczności, zasłużoney za 


Trudno przypomnieć, żeby kogo w mieście tutey- © 


szóm większe zgromadzenie mieszkańców ' klass 


wszystkich, odprowadzało do dómu wieczności. | 


Miasto prawie całe, pomimo niepogody i przykro- 


ści- powietrza; w dniu tym zdarzoney, szło ża jego $ 


trung»: W tak świetny sposób, z obrzędąmi i osta- [$ 


tnig posługą chrześciańską , widzieliśmy: połączo= 
ne oddanie hołdu cnocie i zasługom tego uczone- 
go, przyjaciela ludzi i‘ z serca poświęconego ich 
usłudze prawdziwey. | 


+ 


FRANSCYA. 
Paryż d. 9 maja. 
(z Gazety Warszawskiey. ) 


--Pan Adam, lord naczelny karamisarz angiel- 


ski wysp jońskich, przybył tu Saah 2 swoją, i 
udzielił wiadomości a /Missolundze, dochodzących 
do d.12 kwietnia. Wtedy twierdza była 
w mocy Greków. Flota Miaulisa stała w 0 
w zamiarze opatrzenia: vepe 
żywność, i naprawienia szańców, 

wi z wielkim ża 

solungi i spodziewa się, iż oblężenie, któremu wła- 
śnie d. 12 kwietnia rok się kończy, będzie zanie- 
chanćm. ` 


olicy, 


Dzienniki tuteysze umieściły następujący rys $ 


puas K 


twierdzy w $£ 
an Adam mó. Ę 
pałem o bohatyrskiey obronie Mis- $ 


charakterystyczny zmarłego uczonego Lacepede. $ 


o 


wał, 


godność kanclerza legii honoórowey  piasto- 4 
ostrzegł zmartwienie na twarzy /jednego zo $ 
swoich podwładnych, a dowiedziawszy się, iż przez Bi 


nierozważną wspaniałomyślność zaręczył za swego § 


przyjaciela 27,000 franków, i teraz summę tę za- 
płacić jest zmuszony, zaprosił go do siebie,i wy- 
płacił mu ją papierami bankowemi.  Obdarzony, 
uniesiony radością, pada mu do nóg, i prosi, aby 
na summę tę chciał przyjąć oblig. Przyjacielu 


(odpowiedział mu Lacepede zuśmićchem), nie po- 


życzam nigdy. (G. B.) „SĄ 


(z Korrespondenta- Warszawskiego.) 


y 
y 


U 
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Dnia 1 maja odbyła się w Paryżu licytacya $ 


wielkiego zbioru Denona. Zmarły właściejel u- 


zupełniał i wzbogacał go przez lat 6o. Oprócz z 


właściwych” dzieł sztuki znaydują się w tym zbio- $ 
rze szczątki sławnych osób np. włosy /nesa de £ 


Castro i Agnieszki Sorel; kawałek koszuli, Kórą 
Napoleon w czasie zgonu miał na sobie, ząb /7F'ol- 
tera, maski gipsowe „Kromwela: i Karola XII, 


chorągiew sądu inkwizycyynego „w 77alladolid, gą 


kawałek wąsa Henryka IV, kości Cyda, Chime- p 


nyy Abelarda, Heloizy, Lafontena i Moliera etc. 


Donoszą z Martyniki pod d. 1 marca, że stan $ 


tey wyspy ciągle zatrważa. Uzbrojono gwardyą 


narodową, składającą się prawie z. samych czar- gg 


nych, gdyż osada wymarła niemal zupełnie. na 
klimatyczne choroby. . To uzbrojenie zdaje się być 
również skutkiem odezwy, wydaney przez. guber- 


natora na wyspie Trinidad, przez którą udzielone [g 


zostały czarnym prawa polityczne. o nę 
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strony inleresowane. Pan Lafitte uczynił, wszy- 


k. ostatnia wola zmarłego znpełnie była! wy 


Ay 
e 


że 


Reprezentacya opery Spontyniego, pod tytu- 
łem Ferdinand Cortez, wystawioney na korżyść 


braci Frankonich, przyniosła 20,000 franków. 


Nieporozumienia względem sukcessyi po /Va- 
połeonie zagodzone zostały w dohry sposób przez 


stko z naywiększą bezinteresownością , a ta 
onang. 


(z Monitora Warszawskiego.) 

,  Domoszą z Perpignan 29 kwielnia: na nowo 
się rozpoczęta zima y termometr spadł o 5 sto- 
pni niżey zera, co jest nadzwyczaynóm w tym 
klimacie, i w tey porze. Temperatūra takowa za- 
szkodzi bardzo winnicom, drzewom oliwnym , 0- 
wocowym , leguminom świeżo zasianym , a nawet 


| l abożom: O trzy mild ód nas, śnieg spadł na żna* 
*, czney przestrzeni. 


Bary? dnia 10 maja. 
(z Gazety Bórsen -Halle.) 
PP. Maupas i Barbangois mianowani są pod- 


 namczycielami Xięcia Bordeaux. 


u o Na placu dawney Opery zaczęto stawić pom= 
nik dla Xięcia baz. aa: sg „kę 
-- Jenerał. porucznik, Demont, par. Francyi, 
zszedł z tego świata. 

` „Kardynał Croi, arcybiskup rueński, do swey 


śmteżą: wyjechał. 


Chateaubriand, przybywszy do Genewy, 


$ od dalszey podróży wstrzymany został przez cho- 
4 robę swey żony. 


A ciela Xięcia Bordeaux. 


H świadczając swe dla Greków usługi. 


-— +. Zapewniają, że w sobotę w ministeryum spraw 


j zewnętrznych odbywała się narada, po którey wy- 


słany zostať goniec do Konstantynopola. Poselstwo 
austryackie w Paryżu, tegoż dnia gońca do swego 
dworu wysłało: . 

Hrabia Capo d' Istrias, Cesarsko Rossyyski. 
Radca tayny isekretarz stanu przybył do Paryża. 
-> Malarz Le Barbier, umarł, mając wieku lat 88. 

w: — Dnia; 12 — EA 
parda na Ole eyte gazety) j 
GRĘ, CHE ÓŁ AA) jest p RÓ na nanczy- 
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„> Wczora w Izbie Deputowanych przyjęte zosta- 
ło prawo o substytucyi większością 201. przeciw 76. 
-,,. Biskup strazburski, który od npadnienia z 
pójazdu kilka dni w Paryżu zabawić musiał, za- 
myśla jutro wyjechać do swey dyecezyi. 

"/ Journal de Paris, ale jako pogłoskę, donosi, 
że: Xiążę. Infantado otrzymał dymissyą, i źe nastę- 
peą jego jest margrabia Mataflorida. 

us Gazeta Etoile donosi z Korfu, że od niejakie- 
go czasu wiele młodych 'angielskich lordów i ofi- 
cerów na/połowie żołdu. przybyło do Morez, 0- 

y — Dnia 15 — | 
z: Ob (z teyźe gazety.) 
6, Król Jmó i Delfin dzisia powrócili z'Com- 


> 


idgne. r 4 € 


W. kaplicy pałacu tuilleryyskiego robią sę 


yrzygotowania do wielkiego obchodu uroczystość 
yazo Ducha ś.. Pod czas mszy Pe a 
rocessya; na którey znaydować się mają wszyscy 
kiwakcotój orderu $. Dacha,i wykonają przysię : 
gę Gi, którzy znich dotąd jeszcze nie przysięgali. 
` Ministeryum teraz właśnie oddało lzbie Parów 


| pewną liczbę uposażeń, po 12,000 fr. rocznego do- 


-<chodu mających, które następnie zostały rozdzie- 


| lone: Xciu Sz. Aignan, Xięciu Pois; Xięciu Mou- 


chid kapitanówi gwardyi ministrowi morskiemu 
Hr. Chabrol de Croussol, arcybiskupowi: Bourges, 


% Hr. Fillele, biskupowi Zoreux, Hr. Salmon du 
8 Chatellier; jenerałowi zryte jaz Hr. 
$ Ambrugeacj marszałkowi Macdona 

M ->entu ; Hr. de St. Maure-Montausier; jenerałowi 


Xięciu Ta- 


‘Dabreton. l , . | 

| =à Kiążę Laval-Montmorency; poseł nasz w Rzy- 
-mie,otrzymał pozwolenie na kilka miesięcy do Fran- 
yi przybydź. Dodają, że Xiąże B/acas, ma opu- 
*ścić poselstwo w Neapola, dla objęcia poważnego 
-mieysca przy Xięciu Bordeaux. pa sa 
©, gapówiadają wyjazd jenerałowi Guilleminot 
na powrót do «Konstantynopola. i 


I 

Trybunał handlowy paryzki wydał już wy- 
rok w sprawie PP. 7ourton, OQuvrard i Lubrac, 
który P. Fourtona uznaje za kompanistę w dostarcze- 
niach woyny hiszpańskiey. 

Utrzymują niektórzy, że zamknięcie posiedze- p 
nia Izb, ma nastąpić d. 5 czerwca, a cenzura ga- 
zet ma bydź przywróceną d. 6go. 


„Wp oc nr. 
Neapol d; 28 kwietnia. 
|- (z Korrespondenta Warszawskiego.) 

Po długiey i cięzkiey chorobie zeszła z te- 
go Świata gang! zrana, Xiężna Zloridia , wdo- 
wa po zmarłym Królu. Przez swoję dobroczyn- 
ność była powszechnie lubioną. 


in 


AE „JAK Gik I u. 


Londyn dnia 9 maja. 
(z Gazety Warszawskiey.) 


å Gdy. w hrabstwie Lancashire ustają rozru- W 


chy, tymczasem zaczynają się w hrabstwie Fork- 
shire i przybierają polityczny charakter. KRanio- 


no kilku olicyalistów policyynych, chcących roz- gi 


„gli zgromadzenie, na które się blizko 1,000 łu- 
zì zebrało, i musiano użyć woyska. 

Tuteysza gazeta Zimes umieściła następują- 
cy artykuł; „Widać, iż panuje znaczne porusze- 
nie między kupcami, i że się rozszerzają wieści 
© rzysposobieniach w Portsmouth. Mówiono, iż 
uzbrajają tam wielką eskadrę , i różne jey: dawa- § 


no przeznaczenia, stosownie do fantazyi spekulan- $ 


tów politycznych. Jedni wysyłali flotę na mo- 
rze batyckie; drudzy utrzymywali, że te okręty % 
krążyć będą około Kadyzu. Co do nas, przyzna- 


jemy się, iż nie wiemy o niczóm, coby szczególną $ 
uwagę admiralicyi ściągnąć miało, procz przyspo- ff 
sobien do poselstwa Xęcia Devonshire do Rossyi. $ 


Co się zaś tyczę owych spekulacyy „politycznych, 
poczytujemy je za urojone. * 


r 


4 Zdaje się nam (pisze gazeta Morning Chroni E 


cle), że Anglia nie była nigdy jeszcze w tak kry- 
tycznćem położeniu, jak teraz. Ucisk, i smutek, 


Których doznają wszyscy prawie mieszksńcy w $$ 


prowincyach królewstwa naybardziey kwitnących 
i przemysłowych , doszedł do tego stopnia , 12 ża- 
graża zniszczeniem towarzyskiego porządku. Prze- 


widzianćm było narodowe bankructwo, nie przez $Ę 
młodzika  zagorzalca, lećz przez: wytrawionego p 


statystą, będącego na czele jedney z naycelniey- 
szych administracyi w królewstwie: „Jest to pras. 


widiem prawodawstwa, mówi brabia Grey, że do W 


rzeczy niepodobnych nikt nicobowiązany ; a jeże- 
li rząd jest w takim stanie, że, nie możę utrzymać 
kraju w przyzwoitey mu pomyślności, nie można 
żądać od niega niepodobnych rzeczy, tym bardziey, 
gdyby to żądanie miało sprawić smulny skniek, 


to jest, zamieszanie towarzyskiego porządku,“ Co $ 
do nas, jesteśmy tego zdania, iż wszystkie środki, 


„mające na celu zaczepiać wierzycieli krajow ych, 
omieszałyby porządek towarzyski; albowiem, gdy- 
ża się 

jedną klassę, 


żeć w równym stosunku do wspólnego dźwigania 


ciężaru. Tak np. wierzyciel summy 300,000 fun. $$ 


st., nie powinien doznawać większego Jey zmniey- 


szenia ; jak i właściciel ziemi, która takąż summe PR 


kosztuje. W teraźnieyszey nawet chwili, w 


którey kredyt tak wielki poniósł uszczerbek, ja- A 


kież są nasze zewnętrzne stosunki? Codziennie się 


pomnażają trudności w Indyach. Potrzebaby uam 4 $$ 


. ` M p ` r PO RA >| 
razy więcey woyska, a niżeli mamy, Położenie 


'nasze jest w istocie nader krytyczne ; nie śmiemy JĄ 
zostawić samym sobie półków; złożonych z kra- fg 
jowców. Nie same nawet Indye sprawiają w nas fg 


obawę. Łączą się jeszcze zewnętrzne kodwulsye, i 
osadnicza zagraniczną woyna w chwili, w którey 


nam zagraża narodowe -baukructwo ! Nie ma sze- pi 
go zazdrościć położenia ministeryow naszego kraju. [R 
Zboże, będące na składzie w spichrzach pod $ 


zamkiem, będzie wkrótce na targ sprowadzone 


Cena pszenicy zmnieyszyła się 0 4 szyliogi, a innych A 


gatunków zboża o 1, do 2 szy]. na kwarterze, . 


4. 5324 C%y 120 4 waż wy PSW NE ró 


© ~ 
} 


brak okazał, nie należałoby. go wkładać na § 
lecz uczynić podział na wszystkie, a & 
własność gruntowa lub osobista powinnaby nale- R 


1 
al 


pW r. Hi * aia 
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Gazeta Dublińska poczytuje za osobliwość; familii, nie mógł we środę znaydować się ma radzie 
| iż woysko, które przed niejakim czasem posłano u Króla i na „obradach izby niższey. 
f z Anglii do Telandyi,dła utrzymania publiczney spo- Poseł Królewsko-Szwedzki pracował w wy: 
% koyności, teraz w tym samym celu wraca Z Irlan= dziale stosunków zewnętrznycha RER 
& dyi do Anglii. - © Zawczora Hrabia Grey roczną petycyą Xig- 
Podług urzędowego ogłoszenia , liczba ofice- cia Norfolk i wszystkiey aja e (yje ez w An- 
i rów czynnych w lądowóm naszćm woysku wyno-  glii wzgłędem emancypacyi w Izbie W yższey złożył, 
siła d. 25 marca 6175, a zatym 79% Więcey, niź Bil względem popisu cudzożiemców przeszed 
przed 5 laty. W tey liczbie jest 140. półkowni- w Izbie niższey: "A i ER 
ków, 180 podpółkowników, 294 majorów, 1592 ka- D; 8 t.m. przyszły do wydziału stosunków 
pitańów, 1942 poruczników, 1146 podporuczników zewnętrznych depesze od konsulów angielskich 
a chorążych, 146 płatników, 157 adjutantów , 152 przy rzęczachpospoli ch południewo-amerykań- 
kwatermistrzów , 150 chirurgów półkowych, 254 skich. 3 ; 
| chirurgów 2giey klassy, 12 iuspekiorów szpitali, Utrzymują, że J. K. M. długo jeszcze w Lan- 
Ro 206 kapelanów, 15 aptekarzy i t. d. (G. B.) dynie /zabawi: ` : Ą ; 
m ,MWarownia Chiloe jest teraz jedynym puns. Izba wyższa zaleciła podać sobie wykaz śre+ 
X ktem Hiszpanii w Ameryce południowey. (G. K. Wy dniey ceny pszenicy od r. 1670 do dzisieyszych 
0 Lubo odebrane onegday i wczora (5 maja) czasow, : 
wiadomości z okolic rękodzielniczych, są w ogól- Ww okolicach Leeds otrzymano bardzó zna= 
Í ności jomyślnieysze, zaszły jednak nowe rozruchy komite obstalunki sukna do Indyy. iG 
(S w Bradford, i nie obeszio się bez krwi rozlewu. Przytaczają , jako nader chlubą dla. hrab- 
St Drnkowana'i wszędzie po mieście przylepiona, lecz stwa Wiltshire okoliczności, że tam w czasie osta= 
PA niepodpisane Odezwa, wzywała rdbólników fa- tniey miepomyślności Banku, ani jeden bank nie 
f bryczaych z Bradford i okolicy na zgromadzenie: upadł. Hrabstwo to sławne jest zrobot cienkie- 
5) W oznaczoney godzinie zebrało się wprawdzie tyl- go sukna i materyy wełnianych. : 
4 ko 12 ludzi, liczba ich aiołi. coraz się powiększa- Wczora był nader świetny bal: w teatrze Co- 
gd ła, i doszła do 1.000. Postanowili uderzyć na przę- ventgarden, na rzecz nieszczęśliwych tkaczów je* 
H dzarnie panów Złorfall, o co się już pierwiey pos dwa aja spitalfięldskikh. ai 
kusili, a teraz zamysł swóy uskuiecznili. Mausia- 2 najomy Torretagle umarł w Callao. 
H no więc użyć woyska, i gdy wszelkie przełoże- . . 
nia były nadaremne, strzelano, przez co kiiku HiszpaNIiIA 
ludzi zabito i raniono, po czóm nastąpiła spokoy- . Madryt 50 kwietnia, |, JEŻA), 
„| ność, i Panuje spokoyność w tuteysze stolicy» (Z pros, 


deko 


ta 


m => 


jj ska, niż w październiku roku zeszłego 1825. Jezuici czynią znaczne postępy. W kraju na- 


Powiększa się zbierana tu” składka dla ubo- Szym, i zwolna odbierają. swe posiadłości. Od nie- $i 


gich i pozbawionych pracy robotników. Onegday dawnego czasu przyjęli blisko goo młodych lu- 


antacyi pe wióczz uh w Londynie Tańczy. W prowincyach trwają rozruchy. W Za- 


| aby ten buntownik został ukarany za saol zdra- 
„Bank tuteyszy postanowił utworzyć w prò- dę; uznaję go więc za utracającego wszyst: 


ej P. lfume w Izbie niższey parlamentu uczy- zienia go, ma siedzieć w więzieniu w. porcie 
4 nii d. 4 b. m. wniosek, aby Izba uchwaliła adres St. Sebastian. * (G. W.) b 


at 


4 go i ścisłego rozpoznania stanu narodu, Kanclerz NIEM C Y. 

Ą skarbowy oświadczył się przeciw temu wniosko- > > Od brzegow Menu d. 9 maja. 

S wi. który też większością 152 kresek przeciw 5a „(z Gazety Warszawskiey.), Sb 

|) vqrzucony został, Mowa Pana lume trwała 4 Król Jmć wirtemberski powrócił d. 6 b.m. 

M) ondziny, i sessya skończyła się dopićro po pół- z FFeymaru do Stutgardu, stolicy. swojey. 

| nocy: Zbankrutowanie domu handlowego Fries w 

i ` Bondyn-d. 15 maja. Wiedniu, jest jedném z naywi kszych nieszczęść; 
(z Gazety Börsen Halle.) upadek jego tak zupełny, iż według nayświeższych 

K Woezora Xiążę Forksw rzecząch woyskó- listow kupieckich stamtąd, massa. jego aktywów 

% wych matii Króla zatrudnienie, a potym w swo- obiecuje tylko 5 procentow wierzycielom. Słychać, 

FW im pokoju około interessow pracował, straż mia- iż bankierom R... należy się od wspomnionego do- 

Ë ta konie nå pogotowiu: oglądał też budowę, na przy- . mu przeszło milion złotych ryńskich. ; 

S szłe dlań mieszkanie przeznaczoną. Donoszą z „Ayszpurga, iż po trzytygodniowey 

P. Canning dla śmierci osoby pewney zjego ciągłey suszy, spa ł w tameczney ez, d. 1 ma- 


z y 7 -5 sii ma 


4 pod zamkiem, i mającego się sprowadzić zza gra- pãpe na śmierć, a publiczną spokoyność wymaga, 


pE 


`~ 


A 
j 


A EN 


p Sang 


mek. 


Foe REKE 


Ba: 


wom 
> PZG 


= m KP z 


"EZ 


a cy jeszcze lat 


nego dotąd, 


|na t 


d 


ja śnieg blisko na stopę głębokości, a d. 5 tegoż 
miesiąca nastąpił znowu czas fprzyjemnieyszy , i 
nazajutrz po chłodnym poranku była burza. Pio- 


5| ran uderzył między wsiami Kriegshaber i Neus* 


säs, i zabił 170 owiec. Dnia 1 maja znaleziono 
między uduszpurgiem i Friedsbergiem zmarzłego 
człowieka, który pjany położył się w śniegu. 
ogód: — Dnia 10. — 
(z Gazety Korrespondenta Warszawskiego .) i 
W Norymberdze założoną została szkoła han- 


1 dlowa. 


“Senat wolnego miasta Bremy uwiadomił 
ministeryum królestwa wirtemberskiego, Że do 50 


Ąfamiliy wirtemberskich przybyło do Bremy, o- 


trzymawszy, od P. Szaefer Uesar. Brezyliyskiego 
Ajenta zapewnienie, że użyci będą jako osadnicy. 
Ponieważ zaś przeprawa ich nie może się odbyć 
bezpłatnie, jak emigranci mniemali, przetó zosta- 


4 ją w naysmutnieyszćm położeniu, albo wrócić mu- 


szą do oyczyzny: Tylko młodzi ludzie niemają- 

2 i gotowi poświęcić się służbie 
Cesarza, przewożeni są bezpłatnie, ale i to dobro- 
dzieystwo, trwać będzie tylko przez dwa miesią- 
ce. Zapłata za przewóz jedney osoby z Bremy 
do Brezylii wynosi przeszło 400 zł. pol. 


i TvacYAa. 
Stambuł d. 4 maja. 
(z Korrespondenta Warszawskiego.) > 
Gazeta powszechria umieściła następujący list, 
pisany, d. 28 kwietnia z Napoli di Romania. U- 
wolajone od bojaźni, którą usadowieni we środ- 
ku półwyspu: barbarzyńcy dokoła  rozpościerali, 
znown się greckie kobiety zaymą wieyskićm go- 
spodarstwem na wzgórzach. i równinach Eurota- 
su. W Trypolizie znaleziono wiele broni, i Bóg 


wie jak się Seles dó Medon dostanie, kiedy 50 
d mil drogi przed sóbą, a'ciągły ogień ukrytych 


Greków ma za sobą." Có bądź nastąpi, czy się tam 


Ą dostanie, lub nie, to pewna, że wyprawa egipska 


niczego nie dokazała, że Grecya jest i będzie o- 
swobodzona. Piszemy to wtey chwili, kiedy Do- 


strzegacz wschodni mieszkańcom Smirny donosi, 
żeśmy biskupa Vrestenisa, Kołetego i Kondurio-' 
tego otruli, i że Grecya już upada. i 
lten odgłos kłamliwy, gdy się dowie o wzięciu 
 Trypolizy. przez chrześcian? Prawda, że Selves 
4 nim Ar 

| właśnie z tego wywieść się daje wniosek , że bhar- 


Cóż powie 


sta wyszedł, domy jego podpálit , ale 


harzyńcy nić mają nadziei odzyskania tey twier- 
dzy, i że nie mogąc kraja posiadać, chcą go spu- 
stoszyć, pomimo, że już tylokrotnie ziemię tę 
krwią chrześcian nasycili. i 


i Rozmairz WiAaDOMOŚCI. 
Na podaną prośbę przez porucznika Zrikson, 
względem Pe patentu na wynalazek niezna- 
ub mało doświadczanego użycia siły 
patury, dała akademija umiejętności w Sztokolmie 
zdanie przychylne. W dawnieyszym raporcie po- 
wiedziano, iż pomieniona siła może dobyć z głę- 
bokości na 1o stóp, 70 do 80,000 kubicznych miar 
wody, odpowiadających ciężarowi od 1,147,925 do 
1,208,042 cetnarów, w przeciągu 24 godzin (a za- 
tym 857 cetnarów na minutę), i że maszyneryą 
sile opartą 'do działania na 2,000 kabicz- 
nych miar (15,098 cetnarów) można łatwo dwóma 
końmi przeprowadzić we dwóch godzinach, ustawić, 


i na mieysee, gdzie ma być użylą, sprowadzić. Pan 


Erikson ma pojechać dę Anglii, a może i do A- 
meryki, skoro otrzyma żądany pos 4 
Pan Jfazża, dziedzio dóbr Lewice, w powie- 


y> 


cie międzyrzeckim, w Wielkićm Xięstwie Poznań- 
skićm, urządził 
nego „Alberta w „Anhalt-Koethen, we trzech do ty- 


chże dóbr należących folwarkach, udziałowe go- Ù% 
spodarstwo, i zawarł ze 20 wyrobniczemi familia- | 


mi kontrakt, podług którego służy im pewny u- 
dział z urodzajów polnych i ogrodowych, i to, 
staje się oraz dla nich bodźcem poświęcania się pil- 
nie pracy, aby naymnieyszym, jle można, nakła- 
dem osiągnąć naywyższą produkcyą i kulturę. Czas 
pokaże, czyli takowy sposób prowadzenia gospo- 
darstwa wieyskiego jest korzystny. 

Przy bramach jednego z miast nadreńskich 


odkryto szczególnieysze oszustostwo celne: pewna Ý 


kobieta niosła skrzynkę zamkniętą; celnicy chcieli 


wiedzieć , co się w niey znayduje, na co kobić- PR 


ta odpowiedziała, że klucza z sobą nie wzięła, a- 


le gotowa jest go przynieść; jakoż pobiegła, a skrzy- $ý 
Tymczasem celnicy $ 
nadaremnie czekali. na'jey powrót, aż nareście SĄ 
cała tajemnica odkryła się płaczem. Otworzono $ 


neczkę postawiono na boku. 


i znaleziono żywe dziecię. 


Od wielu lat mieszkańcy F/arszawy, szcze- PH 
gólniey z początków ulic Senatprskiey, Elektoral- Ef 
ney, Rtymarskiey i Zabiey, w dzień ś. Jana Ne- Rk 
pomucena, wieczorem: mają zwyczay obchodzić u- jąj 
roczystość tego Patrona, przez illuminowanie je- Be 


go statuy, będącey oddawna na ulicy Senatorskiey 


przed oficyną pałacu N. 471 Li- C. zwanym Mini $ 
szkowskich. Panienki dołączają oraz bukiety i doy- f 
niczki zkwiatami. Że zaś wtym roku w święto $ 
tego patrona, wieczor był niepogodny, dopełniono Ę 


tego obrzędu w zeszłą sobotę. Pod statua kamien- 


ną, na 4 stronach postumentu, są napisy i wyo- W 
brażepia następujące: 1) Temperantia (powściągli- $ 
wość) ś. Patron modlący się przed klasztorną bra- ĘĄ 
mą. 2) Prudentia (roztropność) ś. Jan usprawie- $$ 
dliwia się przed Wacławem Królem. 5) Justitia $ 


(sprawiedliwość) ś. Jan błogosławi Królową po 


ukończoney spowiedzi. 4) Fortitudo’ (moc) wznie- pe 


sienie się 4. Patrona. * Wiadomo, iż ten 4. kapłan 


za zachowanić: obowiązku 


wie r. 15985, a w r. 1721 ustanowiono Bractwo S 


opieką tego śgo Patrona, na uproszenie trwałey p 
Na tym pomniku są gą 


sławy i dobrego imienia. 
herby Topor, a cyfra M, domyślać się każe, że 
to jest fundacya Mniszków ; lecz nie ma pewności, 
kiedy zostat wzniesiony. 


Zyją jeszcze niektórzy z mieszkańców ar- $ 


szawy, którzy słyszeli od swych rodziców o na- 


stępującem zdarzeniu. Przed różnemi kościołami Hi 
naszey stolicy, pełzała kaleka, wzbudzająca litość; BĄ 
była to kobieta, mająca pokrzywione ręce i nogi, Și 

a głowę jakby, przyrośniętą do lewego ramienia. & 


Przestawała na małem, i zwykle, gdy użebrała 
kilka groszy, wracała do swego nędznego mieszka- 


nia. gdyż jedna bułeczka wystarczała na jey wy- e 


Żywienie. Gdy ciekawe dzieci ją otaczały dziwiąc 
się nad jey kalectwem , zalewała si łzami i tak 


przemawiała: „Byłam ja w młodości piękną dzie- $š 


wicą,'i to też uczyniło mnie dumna; nie zważałam 
na rady kochaney matki, która zawsze napomina- 
ła, abym nie dbając na urodę, W pracy szukała ża- 


lety, raz (Boże przepaść memu obłąkaniu), gdy do- 5 
bra matka powtarzała takowe napomnienie, ode- 


pcbnęłam ją od siebie! Tegoż dnia zachorowałam, 


a skutkiem owey choroby, jest to kalectwo i nędza! R 


Kurs wileński na assygnaty ód dnia 18 ma- k 
ja: rub. sreb. 3 rub. 74 kop., czerw. złoty nowy £ 
wr. 12, stary r. 11 kop. 90; imperyal 57 rub. 40 kop. § 


Pozwolonó drukować: Z polecenia JW. Litewskiego Wojennego Gubernatora 


Śndrzey Bucharski Rzeczywisty Radca 
——————————--->>—„— 
w Drukarni Redakeyi. 


ZE, 


tanu i Kawaler. 


i 


RE 


= 


tajemnicy spowiedzi, FE 
był z rozkażu FF'acława utopiony w rzece Motda- W 


odług zasad radcy ekonomicz- $ 


ZY 


ASNE, 


RZ 


A 
55 


% 


` 


DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N 61. 


Wilno dnia 27 maja v. s. Roku. 1896 


1. HuneraTropPckaro BocnamameAbuaro Aoma, 
om» C Ilemepóypekaro Urtexyuckaro CoBhma cumb 
OÓRABAACNICA: AMO Bb ONOM» NpOĄAEMICA 3410R€K- 
noe unpocpodenHoe HeqBikuMoe uMbiie Iloqnoa- 
kosnnka Bukeamiu fi raambepusa Hananna,cocn:0A- 


- mee Mornaesckoiń i yóepiu Memucaasckaro noBk- 


ma npu uwbuin KoąecH4KAX% Bb AEpERHAX%:(|Jymo= 
pë 142. JLbicoBon Bygas 58, Konapunuń% 50, Makcn- 
MOBK%45, AHMOH0BK% 12, JAMHMYKAXb 15, H Cea% 
KonecHukax» 76, i moro 4 o peBA;RCKHX% MYMKMECKA 
noaa qyluUb, Ch poxACHHPIMM NOCAŻ peBHSIH , CO 
BCEW NpHHAĄAEKAINEIO Kb HHMb 3EMACIO H BCHKHM% 
Ha ooi ClipoeHieM*; Ą1A Yero H Ra3Ha4€HbI CpO- 
KU MOpraMb Cro roga Bb Ilroab mecat: 1iepBbrit 
6, amopbii 8 a mpemiń 13 THCAD; wenaromie Ky- 
namb uwbuie cie, MOrym» ABAamcAa Bb Unekyh- 
ckii Cosbmb nNoKa3aHHBIXŁ HUCAL Bb IHpKCYĄ- 
cmseuHnoe BpeMA, M BUĄBM% Bb OHOMb IpOĄaBAE- 
MoMy KMSHIIO ONKCH M YCAOBIA. 
Jxcueąumopn OcmoąoBckiii. 


1. Rada Sank.peterburska Opiekuńcza Ce- 
SARSKIEGO domu wychowania ninieyszćm ogłasza: 
iż w niey przedaje się oddany w ewikcyą i prze- 
terminowany majątek nieruchomy Podpółkowni- 
ka Wincentego Ignatiewicza Czaplica , położony 
w mohilewskiey gubernii we móścisławskim po- 
wiegie; w majętności Koleśnikach: we wsiach: Fu- 
torze 14, Łysowey Budzie 58, Konarszczynie 
50, Maksimowce 45, Antonowce 12, Ziemnicz- 
kach 15 i we wsi Koleśnikach 78, a w ogóle 400 
rewizyynych dusż płci męzkiey, ze wszelką na- 
leżącą do nich ziemią, i ze wszelkićm na niey za- 
budowaniem; dla czego naznaczone terminy do 
targow w miesiącu julii teraźnieyszego roku: 
iszy 6, 2gi 8 a Sci 13; życzący kupić takowy 
majątek zechcą przybyć do Rady Opiekuńczey 
na oznaczone terminy w dzień sessyyny , gdzie 
okazane będą przedającego się majątku inwen- 
tarz i warunki. Expedytor Osmołowski. 


Od Mińskiego Guberniałnego Rządu ogła- 
sza się ninieyszćm: Miński Ordynans-haus przy 
odniesieniu się dnia 29 decembra przeszłego 1825 
roku N. 1,177, odsyłając do Rządu dla. prawne- 
go rozporządzenia przysłanego do Ordynans-bau- 
zu przez Ihumieński Nizszy Ziemski Sąd bez u- 
dowodnienia o należeniu do woyskowey wiedzy 
człowieka Dyonizego Atanasjewa , dał wiedzieć, 
że ten Afanasjew zdaje się mieć pomieszanie, i dla 
tego nie był examinowany, 1 że Sztah-lekarz mie- 
skiego szpitala po części woyskowych chorych, 
Radca dworu Zuwendal, dał decyzyą, że Afa- 
nasjjw rzeczywiście ma nieuleczoną wielką 
chorobę i osłabienie umysłu ; Rząd Gubernialny 
nieprzestając na decyzyi Sztab-lekarza Zuwenda- 
la, przedpisywał dnia 16 stycznia teraź, roku 
Mińskiey uprawie policyy, aby pomienionego Afa- 
nasjewa dla przekonania się w pełnym komplecie 
czlonków, czyli rzeczywiście ma oń tak pomie- 
szanie umysłu, jak 1 wielką chorobę, odesłała do 
mińskiey wraczebney uprawy, którey tegoż dnia 
rozkazano o spełnieniu powyższego, i o doniesie- 
niu następstwa do tegoż Rządu z odesłaniem na 
powrót Afanasjewa do Policyi; wskutek czego 
Mrmńska Wraczebna uprawa raportem dnia 18 fe- 
bruaryi N. 767 doniosła, że zostający pod strażą 
Afanasjew był examinowany, i po examinie oka- 
zało się, źe rzeczywiście jest posnieszanego umy- 


słu i ma wielką chorobę; azatóm tean Rząd pod 
d. 12 lutego postaaowił: ponieważ podług świa- 
dectwa Mińskiey WVraczebney Uprawy okazało 
się, iż po:nieniony aresztant rzeczywiście jest po- 
mieszanego umysłu i ma wielka chorobę, zatóm 
mińskiey policyi rorkazać, i rozkaz¿no, Ukazem 
d. 24 lutego, aby ona zdjąwszy z pomienionego 
aresztanta , jeżeli można , examen , zkąd rodem, 
gdzie się znaydował, jakim sposobem przyszedł 
do ihumeńskiego powiatu, przysłała takowy exa- 
men tvtay, a samego Afanasjewa oddała do wy- 
leczenia do tego szpitala, w którym chorzy are- 
sztanci leczą się; z tém jednak, aby nieuciekł; je- 
żeli zaś okaże się niepodobieństwo examinować, 
w takim razie aby doniosła razem z opisaniem 
jego Rządowi Gubernialnemu ; wskutek czego, 
Mińska Policya raportem d, 5 marcu N. 615 do- 


niosła; iż za stawieniem w Policyi pomienionego - 


aresztanta Afanasjewa z przyczyny pomieszane- 
go umysłu, zdjąć przepisanego examinu nie mo- 
gna było, zatém do szczególnego tego Rządu roze 
porządzenia odesłany do Mińskiego szpitala Boni- 
fratelow. Przymioty tego Afanasjewa: wzrostu 
2 arsz. 2 wiersz., twarzy czystey białey, oczu 
szarych, włosow na głowie światłobląd, mówi z 
trudnością zajękliwie z przyczyny wielkiey cho- 
roby; a zatóm aby ten do kogo ten aresztant należą- 
cym okaże się, przybył dla odebrania jego i zwró- 
cenia kosztu, do Mińskiey uprawy policyyney, 
Dnia zo kwietnia 1826 roku. 
Sdkretarz Jan Zahorowski. 
Powytczyk Zieniewicz, 


Hyg 4412 
Od Mińskiego Gubernialnego Rządu ogła- 
sza Się, iż wzięci za nieokazanie na pismie świa- 
dectw aresztanci: Wawrzyniec Paszkiewicz, Jā- 
kub Ałexiejew, Bazyli Aliński, Tomasz $whtun, 
Nikifor Czernomorec, Pawe! Wasiljew , Jermoła 
kuprejew i cygan Jan Zaborowski; którzy po» 


wiadali, że są włościanami: Paszkiewicz mohiiews 


skiey gubernii sienieńskiego powiatu obywatele 
Wietki, ze wsi Rybakowszczyzny; Alexuiejew 
twerskiey gubernii powiatu torżeckiego ze wsi 
Niehoniewa, obywatela Grzegorza Stepanowa 
Zdziłowa; Aliński wołogodzkiey gubernii i pow ia- 
tu ze wsi Kałatiłowa, obywatela Bezstużewa Ru- 
mina; SŚwistun mohilewskiey gubernii bychow- 
skiego powiatu ze wsi Biecki, obywatela Szney- 
dera; Czernomorec tauryckiey gubernii z niiaste- 
ozka Sicza z Kozakow, Wasiljew, Kuprejew i cy- 
gan Zaborowskimieyśca urodzenia i pochodzenia 
swego niepamięfającymi ; na mocy lImiennego 
Naywyższego Ukazu pod d. 23 februargi 
1823 roku, uznani za włoczęgow i odesłani do 
Syberyi na zaludnienie. 
włoczęgow: Paszkiewicz wzrostu 2 arsz., 34 wiers., 
twarzy białey, nosa miernego, oczu szarych, wło- 


sow na głowie ciemnych, na wąsach i brodzie ' 


bląd, od urodzenia lat 3o; Alexiejew wzrostu 2 
arsz. 4 wiersz., twarzy bladey, oczu szarych, wło- 
sow na głowie, wąsach i brodzie światłobląd, od 
urodzenia łat 34; Aliński wzrostu 2 arsz, 83 wier., 
twarzy okrągłey, nosa miernego , oczu szarych, 
włosow na głowie, wąsach i brodzie bląd, od u- 
rodzenia lat 55; Swistun wzrostu 2 araz. 4ł wier; 


twarzy okrągławey; Mosa miernego, coza szwrychy 
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włosow na głowie wąsach i brodzie światlobląd, 
od urodzenia lat Jo, Czernomorec wzrostu 2 arsz, 
5 wiersz., twarzy małey, nosa miernego podłu- 
gowatego, oczu szarych, włosow na głowie cie- 
mnych, na wąsach i brodzie bląd , od urodzenia 
lat 57; Wasiljew wzrostu 2 arsz. 51 wiersz, 
twarzy okrągławey, nosa miernego, oczu sza- 
rych, włosow na głowie, wąsach i brodzie świa- 
tłobląd, od urodzenia lat 50; Kuprejew wzrostu 
2 arsz., 6} wiersz., twarzy pełney nosa małego, 
oczu szarych, włosow na głowie, wąsach i bro- 
dzie bląd, od urodzenia lat 30, i Zaborowski wzro- 
stu 2 arsz. 4: wiersz., twarzy ciemney, nosa 
miernego, oczu czarnych, włosow na głowie czar- 
nych, od urodzenia lat 20; azatćm jeśli pomie- 
nieni włoczęgi okażą się do kogo należącymi, aby 
ten w prośbie o ich powrócenie postąpił podług 
istotney ‘mocy pomienionego Ukazu. Dnia 31 
marca 1826 roku. Mińskiego Guber. Rządu Se- 
kretarz Tytularny Sówietnik i Kawaler Felicyan 
Arcimowicz. Powytczyk Zieniewicz. 


Od Mińskiego Gubernialnego Rządu ogła- 
sza się, iż wzięci za nieokazanie na „piśmie świa- 
dectw aresztanci Andrzey Wasiljew, Piotr Ilor- 
kawy, Bazyli Owczynnik, Kazimierz Andrejew, 
Franciszek Hryniewicz, Bazyli Iwanow, Antoni 
Szypilczyk i Prokop Szycinok, powiadali że są 
poddanymi, Wasiljew Połtawskiey gubernii, Pi- 
ratyńskiego powiatu, obywatela Wasil Jandro- 
wskiego; Horkawy gubernii Grodzieńskiey Słonia: 
akiego powiatu; ze wsi Baykow obywatela Lip- 
skiego; Awczynnik Mohilewskiey gubernii i po- 
wiatu z miasteczka Kniażyc, obywatelki Kata- 
rżyny Janowny Makowieckiey; Andrejew Wite- 
bskiey gubernii, Hlorodeckiego powiatu, skarbo- 
wego majątku Sieliszćza, ze wsi Barszczowatki; 
Hryniewicz z Królestwa Pruskiego miasta Bar- 


diowa z nieprawego łoża; Iwanow z wolnych 


Grodzieńskiey gubernii Wołkowyskiego powiatu; 
Szypilczyk z jakiego stanu niewie; i Szycinok, 
chociaż powiadał że jest włościaninem Dziśnień- 
skiego powiatu, obywatelki Kasztelanowey Sieli- 
ckiey ; lecz po uczynionem wybadaniu , opowi4- 


. daaie to okazało się fałszywem; na mocy lmien- 


nego Naywyższego Wkazu pod d. 23 febru- 
aryi 1895 roku, uznani za włoczęgow i odeslani 
do Syberyi na zaludnienie, a ostatni Szycinok 
dla starości lat, do Mińskięy Magistratury Po- 
wszechney Opieki. Przymioty pomienionych wło- 
częgow: Wasiljew wzrostu 2 arszyny 4 wier- 


szki,twarzy pstrey, nosa miernego, oczu szatych, 
włosow na głowie ciemnych, na wąsach i bro= 


dzie bląd, od urodzenia lat 30; Horkawy wzro- 
stu 2 arszyny 6 wierzkow , twarzy pstrey , no- 
sa miernego, oczu szarych, włosow na głowie, 
wąsach i brodzie ciemnobląd, od urodzenia lat 27; 
Owczynnik wzrostu 2 arszyny 5 wierzkow, twa- 
rzy okrągłey pełney, nosa miernego, oczu sza- 


rych, włosow na głowie ciemnobląd, od urodze= 


nia lat 25; Andrejew wzrostu 2 arszyny 63 wier- 
szkow , twarzy pstrey, pełney , nosa miernego, 
oczu szarych, włosow ma głowie światłobląd, od 
urodzenia lat 26; Hryniewicz wzrostu 2 arszyny 
$ wierszkow, twarzy okrągłey czystey, nosa mier- 
nego, oczu szarych, włosow na głowie, wąsach 
i brodzie bląd, od urodzenia lat 25; Iwanow wzro- 
stu 2 arszyny 5 wierszkow, twarzy pstrey, no- 
sa miernego, oczu szarych, włosow na głowie 
i wąsach ciemnobląd , od urodzenia lat 20; Szy- 


pilczyk wzrostu 2 arszyny 4 wierszkow, twarzy 
pełney podługowatey , nosa miernego , oczu ką. 
rych, włosow na głowie ciemnobląd, na lewym 
ręku znak od rany, od urodzenia lat 90; i Szy- 
cinok, wzrostu średniego, twarzy suchey , nosa 
podługowatego, oczu szarych, włosow na głowie 
swiatłobląd z siwizną , na wąsach i brodzie si- 
wych, od urodzenia lat 80; zatem jeśli pomie- 
nieni włoczęgi okażą się do kogo należącymi, a- 
by ten w prośbie o ich powrócenie, postąpił po- 
dług istotney mocy pomienionego Ukazu. 

Dnia 27 marca 1826 Mińskiego Gubernial« 
nego Rządu Sekretarz: Tytularny Sowietnik i Ka 
waler Felicyan. Arcimowicz. 

Powytczyk Zieniewicz. 


Roku 1826 miesiąca maja 10 dnia w 
skutek Ukazow w 1825 roku miesiąca gbra 4 
i 12 dnia, oraz w 1826 miesiąca februaryi 28 
i w temże roku marca 24 i miesiąca apryla 5 
dnia w Sądzie Głównym 2 Witebskiego Depar- 
tanientu nastałych, a za Ukazem Rządu Gu- 
bernskiego przez Sąd Niższy nam w obcych 
powiatach mieszkającym, pierwsżych dni niniey- 
szego miesiąca przez osobne każdemu Powie- 
stki z nakszem nayrychleyszego zjechania i nie- 
wyjędnie Exdywizyi sądzenia i kończenia obja- 
wionych; dnia g maja 1826 roku do majętno= 
ści Maximowa czyli Jakubinowa WW. Rotmi- 
strowowych dla spełnienia pomienionych Uka- 
zow i dwóch Dekretow Remissyinych, jednego 
w roku 1822 junii ő dnia w Ziemstwie Dry- 
źieńkim. zapadłego, drugiego w Sądzie Głowa 
nym 2 Witebskiego Departamentu z potwier- 
dzeniem powyżey datą wspomnioqego w roku 
1824 miesiąca augusta 19 dnia ferowanego, w 
komplecie przybywszy i Sądy swe Taxatorsko 
Exdywizorskie ostatecznego zjazdu zareassua 
mowawszy, rezolucyą swoją termin wzięcia 
do namowy 25 maja teraznieyszego 1826 ro- 
ku zakreślił, przeto ażeby wszyscy kredyto- 
rowie i pretensorowie mający dopeminki na 
WW. Rotmistrowowych i ich majątku Maxi- 
mowie vy. Jakubinowie w Dryzienskim Powie- 
cie położenie mającym, do wyż oznaczonego 
terminu przed Sąd Taxatorsko - Exdywizorski 
w tym majątku exystujący jawiłi się, sub am- 
missione rei zawiadamia i obwieszczą. 

Józef Korsak Sędzia Ziemski Ptu Dryzień- 
skiego Exdywizor. 

Józef Niemira b. Pisarz Ziemski Powia- 
tu Dryzienskiego Exdywizor. 

Osufry Lisowski Podsędek Ziemski Le- 
pellski Exdywizor. 

1 Niżey podpisany wspólnie z byłym nie» 
gdyś kompanistą swoim Starozak. Leyzerem Ley= 
bowiczem prowadząc handel iułatwiając rozma= 
ite interessa, mieli oba stosunki z kupcem Ryza 
kim Wasilem Msłkowem Paninem, z rzeczy ja- 
kowych rózrachunkowych handlowych interes- 
sów, oba wspólnie w roku 1814 febr, 25 wyłaki 
pomienionemu Wasilowi Paninowi wexel na ru- 
bli assygn. 9,398 kop. 87:, który wexel przes 
obudwóch podpisany w połowie jedney oznaczał 
zawinienie Mendela Mackiewicza, a w drugiey star. 
Leyzerą Leybowicza; następnie zaś po wydaniu 
takowego wexlu, gdy kompania z Leyzerem Ley- 
bowiczem rozwiązywała się, niżey podpisany w 
tym samym dniu, kończąc co do oscby wszyst- 
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kie z Wasilem Paninem rozrachanki i wzajemne 
pretensye, połowę swoją za wexlem pomienionym 
całkowicie uspokoił, i wziął na dpiu 25 febr. 
1824 r. dokument ostateczny kwietacyyny ze 
wszelkich ogólnie rozrachunków i pretensyj; lecz 
że. za tymże wexlem jeszcze druga połowa sum- 
my należała Paninowi od Lieyzera Leybowicza, z 
tego więc powodu skutkiem wzajemney ufności, 
wexel pozostał w ręku Panina, ażeby mógł uzy- 
skać za.nim drugą połowę od Leyzera Leybowi- 
cza, Mendel zaś Mackiewicz mając sobie wydaną 
ogólną kwietacyą, był zupełnie spokoynym; lecz 
kupiec Panin, nadużywając położonego w sobie 
zaufania, wexel tylekroć wspomniony, przelał zię- 
ciowi swojemu Panlilowi Awikumowi i zaprote- 
stował ony na dniu 19 augusta 1824 r. przed No- 
taryuszem publicznym miasta Rygi, a następnie 
Panfil Awikumow z mocy przelewu, rozpoczął 
process za wexlem takowym w Magistracie Wi- 
leńskim; gdzie kiedy wszystkie okoliczności ze 
strony niżey podpisanego objaśnione zostały, Ma- 
gistrat Wileński, dekretem oszewistym 1816 se- 
ptembra 19 d. nastałym, wexel nieraz rzeczony, 
cv do osuby kupca Mendela Mackiewicza, całko- 
wicie unikczemnił, skassował i od wszelkiey pre- 
tensyi za tymże wexlem skassowaney na zawsze 
niżey podpisanego uwolnił. Koleją założoney od 
dekretu Magistratu Wileń. apellacyi, Sąd Głów- 
ny Wileń. ego Depar. WWremien. wyrokiem swo- 
im pod datą r. 1824 junii 25 nastałym, rów- 
nież utwierdzając dekret Magistratowy, wexel ta- 
kowy skassował, i extradycyą onego, oraz eli- 
minatę z akt przeznaczył, a lubo Panfil Awiku- 
mow, oświsdczył był od dekretu Sądu GŁ. Wileń. 
Depar. Wremien. do Rządzącego Senatu appel- 
lacyą, lecz gdy appellacyi niepoparł, Sąd Głów. 
Wileński doprowadzając do exekucyi swojego de- 
kretu, niżey podpisanego do wykonania przysię- 
gi udecydowaney dopuścił, i takowa podług świa- 
dectwa zakonnotowaney roty w r. 1825 januar. 
5o d, wykonaną została. Takim przeto sposo- 
bem, gdy cały interess. względnie wexlu na rvbli 
assygn. g,398 kop. 873 wydanego w r. 1814 
febr. 25 został ukończony, gdy ten wexel dwo+ 
tma dekretami Magistratu Wileń, i Sądu Głów- 
nego Wileń, na zawsze skassowano, unikcze- 
mniono, orażź od wszelkiey pretensyi za nim ni- 
żey podpisanego uwolniono: gdyby więc takowa 
koley wiedzionego processu i nastałey konkluzyi 
była wiadomą, ażeby ktokolwiek nie poniosł stra» 
ty, i wexlu nieraz pomienionego nie uważał za 
pewny, oznaczający zawinienie moje, a ztąd w 
żadne umowy o nabycie tego wexlu, czy to z 
kupcem Wasilem Paninem, czyto z jego zięciem 
Panfilem-Awikumowym nie wchodził, niżey pode 
pisany publiczne w tém uwiśdomienie przez Ga- 
gety krajowe i zagraniczne uczynić postanowił. 
Dat w Wilnie roku 1826 mca maja 20 dnia. 
'Takowe uwiadomienie własną podpisuję ręką: 
Mendel Mackiewicz 1sżey Gildy Kupiec. 
Dozwolono drukować 20 maja 1826 roku: 


` Cenzor Symon Zukowski. 


3. Sąd Ziemski Powiatu Wileńskiego w spra 
wie na sessyach poobiednich odbywaney i rozpo» 
żnawaney dwóch z sobą połączonych konkur- 
saw, jednego: z kredytorami, pretensorami ide- 
bitorami zmarłego Jana i pozostającey w życiu 
żony jego z potomstwem Chodassewiczow Oby- 
wateli Wileńskich; drugiego: z takiemiż strona- 


, 


mi do funduszu nieżyjącego dopićro Mařoina So? 
bolewskiego byłego Exaktora Kowieńskiego o do- 
miar satysfakcyi przychodzącemi i powołanemi 
ustanowiony, oczewisty wyrok na dniu 22 idą- 
cego miesiąca ogłaszać zamierzając; ó nastąpić ma- 
jącey w tym terminie dekretu promulgacie wcho= 
dzące do sprawy osoby, oraz stawających w niey 
pleuipotentow ninieysżą dla trzykrotnego w Gas 
„zecie umieszczenia podającą się awizacyą, uwia= 
damia. Prezydent Ziem. Wileń, Michał Sawioki, 


5 Niżey podpisany Alexander Sulistrowski 
syn zeszłego ś. p. Kazimierza Sulistrowskiego 
Gubernatora Mińskiego i Kawalera, z mocy Te= 
stamentu oyca swojego w roku 1815 czerwca 1 
dattnego a 1818 septembra3 w Sądzie Głównym 
Mińskim 2 Departamentu Aktykowanego, wszy= 
stkich Dobr ogólnych w Guberniach Wileńskiey 
i Mińskiey położonych (a z których część je= 
szcze w Gubernii Mińskiey pod possesyą doży” 
wotnią żony pradziada JW, Macieja Kazimierza 
Oskierki Marszałka Mozyrskiego zostaje), będąe 
sam jeden Dziedzicem,-po wyjściu z nieletności 
w roku teraznieyszym znalazł wszystkie Dobra 
zajęte w posessye zastawne przez kredytorow 
oycowskich, na objekt pobierania wypadających 
od summ im należnych procentow, oraz dalszych 
rozmaitych skarbowych uzyskiwań, oprócz cze= 
go exdotacye dwóm siostrom JWW. Antoninie 
Sulistrowskiey i Konstancyi z Sulistrowskich 
Skirmontowey należne , nie miały dotąd żadney 
satysfakcyi i ubezpieczenia,a ztąd obciążały dos 
bra, jakie jeszcze w posessyach dożywotnich bab= 
ki i prababki znaydowały się. W takim rzeczy 
położeniu niżey podpisany mając zamiar ostate= 
cznie ukończyć ogólny interes, tak z kredytoa 


rami oyca swojego, jako też jednoczasowie z sion . 


strami swemi, przez wezwanie do Gazety Ku- 
ryera Litewskiego zamieszczone, zaprosił wszy= 
stkie strony do układu, skutkiem takowego we» 
zwania, za zebraniem się JW W. i WW. wie» 
rzycieli, dziedzic dóbr Alexander Sulistrowski, 
dążąc iedynie do tego celn, ażeby mógł dopeł- 
nić jak nayrychleyszą satysfakcyą wszystkim kree 
dytorom, okazał cały stan massy funduszn, oraz 


billans cgólnych długow oyca swojego, tudzież 


dalszych rozmaitego rodzaju ciężarow, ì wybor 
sposobew czyli środkow usatysfakcyonowanią 
jednoczasowego ogólnych należności do woli i u= 
miarkowania samychże kredytorow zostawił; 
kredytorowie widząc z jedney strony tak otwarte 
dziedzica postępowanie, który jednoczasowie u- 
kład z siostrami czyniąc, ogólne dobra na saty- 
sfakcyą kredytorow poświecił, cdstępując w u= 
kładzie, wszelkich sporow, co do natury i dy- 
Stynkcyi tych dóbr, jakowe satysfakcyi wierzy= 
cieli nie mogłyby podpadać, z drugiey, nabie- 
rając istotnego przekonania, iż długi. zeszłego 
GubernatoraSuligtrowskiego,dwa miliony sześć 


kroć sto tysięcy złotych wynoszące (oprócz ex= . 


dotacya dla siostr przypadającey) z powodu o: 
gólnego niedostatku gotowych pieniędzy; nie 
mogą innym porządkiem być opłacone i znie= 
sione, jak tylko przez rozdział majątków zie- 


.mnych sposobem exdywizyi, aby uniknąć tey 


ostateczności, i wszystkich processowych ko= 

lei, wybrali i osądzili za rzecz nierównie do- 

godnieyszą, tak dla massy jako też dla siebie 

samych, rozebrać dobrą w pewnym szacunku, 

bez sądowego podziału , przez nabycie onych, 
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aa dobrowolog umową od dziedzica, a w mia- JWW. i; Ww. Wierzyciele, wszyscy, tak ci, 


rę szacunku dóbr czyli ceny umówioney, na- 
bywająty dobra ziemne, i mający znaczniey- 
sze w masie naleźności, przyjąć postanowili 
już na siebie opłatę dalszych kredytorow, 
„którym dziedzic zrealizuje i potwierdzi nele- 
Żności, wszyscy zaś ogólnie zebrani wierzycie- 
le, uczynili ofiarę odstępstwa piątey części, jak 
już dopiero na rzecz nabywców , z tey uwa- 
gi, iż nabywcy biorąc sami ziemię, kredyto- 
rom associowanym należne summy wypłacić 
stają się obowiązani, na osnowie takiey ogól. 
nego układu zasady, gdy na odstępstwo Stey 
części ogólnych swoich należności JW W. Kre- 
dytorowie w znacznieyszey masie zgodzili się 
i podpisali, jako to: JWW. i WW, Xiądz Ta- 
deusz Kundzicz Biskup i Kawaler, Rzeczy- 
wisty Radca Stanu i Kawaler Woyciech Pu- 
słowski, Michał Hrabia Tyszkiewicz Półko- 
wnik woysk Polskich i Kawaler, Józef Gor- 
ski Star. , Józef Römer b Prezydent Sądu Gran. 
Appel. Trock. , Kazimierz Bystram Szambelan, 
Wincenty Dowgiałło Podkomor. Ptu Zawiley. 
À Kawaler przez Plenipotenta swego , Ignacy 
Bułhak Marszał. Bobruyski, Józef Weyss Rotm., 
dózef Eysmont Sowietnik, Korsakowa Półko- 
wnikowa, Piotr Muchłliuński Porucz,, Ludwik 
Dąbrowski Podkomorzy Ptu Trockiego, Prze. 
ciszewska Marszał. Oszm , Sorokinowa Majo- 
rowa, Autoni Römer, Masłowski Sędzia Ziem. 
Ławiley., Julian Wojewódzki, Orłowska , Je- 
rzy Juszkiewicz, Gotlib Feder, Szytler, Hay- 
dukiewicz i Kajetan Kuligowski, ten wspania- 
ły przykład do ogólnego dobra wszystkich in- 
teręssowanych stron dążący, skłonił obok nie- 
których wierzycieli, iż ci oświadczyli natych- 


(miast determinacyą nabycia wieczystego i 


przez zastawy dóbr ziemnych, a spłacenie dal- 
szych współkredrrorów, takiemi zas nabywca- 
mi są: IWW. Xigda Tadeusz Kuodzicz Bi. 
skup i Kawajer, Woyciech Pusłowski Rze- 
czywisty Radca Stanu i Kawaler, Alexander 
SŚkirmont y. Marszałek Ptu Pińsk., oraz Jó- 
zef Rómer Prezydent b. Sądu Graniczuego A- 
pellacyynego Ptu Trockiego, z któremi na o- 


* snowie wyżey opisaney, o nabycie dóbr zawar. 


ty został na doin 5 teraznieyszego mca maja 
Dokament konwęncyyny assekuracyyny, i dzie- 
dzic okazując skutkiem samym zamiar swóy je- 


- dyny, nayrychleyszego uspokojenia wierzycie- 


li, dobra w układzie pomienionym rozebrane, 
natychmiast do Administracyi JW W. nabyw= 
ców oddał i postąpił , kiedy więc zupełne u- 
konkludowanie ułożonego przez większą część 
wierzycieh układu, w celu ochronienia losu 
kredytorów i massy od rxdywizyi na kompla- 
nacyi wyrażoney opisanego, potrzebuje ażeby 
wszyscy dalsi kredytorowie, którzy na ter- 
min z pierwszego wezwania jeszcze nie przy- 
byli, równą chęć oraz determinacyą ze swo- 
jey strony oświadczyli i upewnili, tudzież o- 
stateczne zamknięcia bilansu wymaga że wszy- 


stkiemi generalnego obliczenia się , niemniey: 


miedzy kredytorami do associacyi idącemi, a 
nabywcami wczesnego porozumienia się i za- 
warcia wewnętrznych umów, Zz tych tedy po- 
wodów, niżey podpisany, tak ze swojey stro- 
ny, jako też z obowiązku przez nabywców 
komplanacyą stanowiących na siebie włożone- 
go, zawiadamiając wszystkich kredytorów , o 
układach, jakie i na jakiey osnowie dotąd za- 


szły, ma honor naypokorniey upraszać, ażeby 


x 


Żona Andytora g klassy i kawalera Sucharzewskie- > 


którzy już na odstępstwo Śtey części zgodzili 
się, jako też ici, którzy jeszcze tey ofiary nie 
potwierdzili, w celu generalnego obliczenia się, 
jak równie z nabywcami do spłacenia drugich 
obowiązującemi się, porozumienia się i ukła- 
dow, dla ostatecznego interessu ukonkłudawa- 
nia, na dzień lszy następującego miesiąca ju- 
nii do miasta Wilna przybyć raczył, lub pra- 
wnie umocowanych do działania w osobach 
swoich obrali : ustanowili. Dat roku 1826 
mca maja 7 dnis, Alexander Sulistrowski, 
Dożwolono drukować 8 maja 1826 roku. 
Cenzor Madzca Kollegialny Symon Żukowski. 


5 Sąd Ziemski Powiatu Wilenskiego, co 
do sprawy konkursowey kredytorow tytular- 
nego Sowietnika Józefa Doroszki w tym Sądzie 
odchodzącey, znaydując iż powodem żaję ia w 
sekwestr skarbowy domu tegoż Doroszki do 
wybrania zawinionego Magutratucze Powsze- 
chaey Opieki ìi Szpualowi śgo Jakuba długu, 
satysfakcya partykularnym jego Ksedytorem 
wstrzymaną została, gdy zaś dopie1o z otrzy- 
maney odteyże Magistratury wiadczaości oka- 
zuje Się, iż jeszcze mała ilość wypatia do uzy- 
skania skarbowego długu, na zaspok: jenie któ- 
rego, łatwo kredytorowie zgod:ić się mogą, 
lecz obok tego Sąd zważając, że z liczby Urzę- 
dników którzy w tey sprawie głssow produk- 
towych i replikowych słuchali, Prezydent Jaz- 
dowski zszedł z tego świata, dalsi zaś z urzę- 
du wybyli, a ztąd gdy komplet teraźnieyszy 
bez wysłuchania takowych głosow podivg kon- 
stty: 1726 i 1764 lat przystąpić do pkoń- 
czenia ninieyszego dzieła nie jest władnym, dla 
tego postanował. objawić wszystkim kredyto- -> 
rom i pretensorom Józefa Moroszl i, iżby sami 
lub przez plenipoteniow w doim {$ me. junii 
teraźn. 1826 rokn jawili się w Sądzie Ziemskim 
Wilenskim, dla powtórzenia głosowy produkto- 
wych i replikowych, w uprzednirn komplecie 
odbywanych, oczem trzykrotna dé Gazety Ku- 
ryera Littsgo podaje się awizacya. Roku 18:6 
maja 8 dnia. 

Prez. Ziem. Pttu Wilen. Mu hsł Sawicki. 

Wilenski Ziem. Sędzia Al'tzy Jasieński. 

Wilen. Ziem. Sędzia Mateusz Romanowicz. 


za 


W yjeżdżający. 
1 Przemieszkiwający w tuteyszym mieście, 
z czasowym biletem, Pruski poddany Leopold 
Montowt; odjeżdźa za granicę do Prus do miasta 
Królewca dò znaydującey się tam jego familii. 


1 Wyjeżdża za granicę do Prus, do miasta 
Królewca i Kłeypedy prykażczyk 1szey klassy, 
Wileńskiego 1 Gildy kupca: Salomona Heyman, 
Josiel Tobiaszewicz Zakheym obywatel Wileński 
mający własny dam pod N. 344, ze słażącym Hir- 
szem Owsiejowiczem Zameckim, w interesie kom- 
mercyi na miesięcy osm, 


— 


2 Wyjeżdża za granicę do Prus do miasta Me-- 
mla dla poratowania zdrowia w wodach morskich, 


o Aniela Sucharzewska, z dwuma własnymi lu- 
dał Jerzym Iwankowiczem furmanem i Jerzym 
Zukowskim lokajem, na miesięcy trzy. 


3. Wyjeżdża za granicę do wód Karlsbadzkich dla 
poratowania zdrowia , obywatel powiatu Brasław- 
skiego Jerzy Justyna syn Podbereski, na miesięcy 
€ztery. 


